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Katastrofa w czasie 
imprezy lotniczej

NOWY JORK (obsł. wł.). W 
stanie Michigan urządzono impre­
zę sportowo-lotniczą, w czasie 
której zginęło w katastrofie lotni 
ozej 4 sportowców.

Komisja Gosp.ONZ

GENEWA (PR). W Genewie 
rozpoczęła się trzecia sesja Ko­
misji Gospodarczej ONZ. Podsta­
wą debat będzie sprawozdanie 
sekretariatu komisji. Sprawozda­
nie to zapatruje się krytycznie na 
plan Marshalla i domaga się 
wzmocnienia współpracy między 
wschodnimi i zachodnimi krajami 
Europy. W sesji biorą także u- 
dział przedstawiciele Polski, Zw. 
Radzieckiego i Ukrainy.

Rząd Niemiec zacb.
będzie utworzony w lipcu?

LONDYN (PR). Delegat amery- i 
kański na konferencję londyńską, 
która ma rozpatrzyć sprawę 
przyszłej organizacji Niemiec za­
chodnich, przedłoży konferencji 
tzw. plan Leachfielda, który prze­
widuje utworzenie tymczasowego 
rządu Niemiec zachodnich już w 
lipcu. Jak donoszą obserwatorzy 
polityczni, Departament Stanu wy- i 
wiera obecnie presję na rządy W. 
Brytanii i Francji w kierunku 
przyjęcia tego planu.

Samoloty w walce
ze szkodnicami

KATOWICE (PAP). Celem za­
pobieżenia szkodom wyrządza­
nym w lasach przez owady, mini­
sterstwo leśnictwa rozpocznie w 
dniach najbliższych zakrojoną na 
szeroką skalę akcję zwalczania 
szkodników, przy pomocy najbar­
dziej nowoczesnych środków, po 
t^X stosowanych w Pol­
sce. W akcji wezmą udział samo­
loty, które rozpylą owadobójcze 
środki na powierzchnię około 15 
tys. ha. Zwalczanie szkodników 
na Śląsku rozpocznie się już w 
pierwszych dniach maja. Stoso­
wane będą związki arsenów, czę­
ściowo sprowadzane z zagranicy. 
Pierwszych 16 wagonów środków 
arsenowych sprowadzonych z An­
glii nadeszło już do Katowic.

Z Między narodowych Targów Poznańskich

Moment otwarcia Targów. Min. Minc przecina wstęgę. roto IKP

Nowy manewr brytyjski w sprawie Palestyny

Anglicy chcą zakończyć
swój mandat o 10dni wcześniej

Stan wojenny w arabskiej dzielnicy Jerozolimy
LONDYN (PAP). Dziennik „Daily Mail" zamieścił wczoraj depeszę I .. ..... ..........

swego korespondenta z Jerozolimy stwierdzającą, że „Wielka Brytania 
postanowiła zakończyć swój mandat w Palestynie o 10 dni wcześniej, 
niż pierwotnie projektowano, tj. w dniu 5 maja, zamiast 15 maja“. Ko­
respondent dodaje, że ONZ będzie w najbliższych dniach zawiadomiona 
o tej nowej decyzji rządu brytyjskiego.
JEROZOLIMA (PAP). Reuter, po­

wołując się na źródła arabskie, do- fuJS się wojska brytyjskie. Oddziały 
nosi, ze oddziały Legionu Arabskie­
go usiłowały opanować w niedzielę 
wieczorem lotnisko w Lyddzie. Jest, sklej dzielnicy Jerozolimy, zostały 
to największe lotnisko na Bliskim i 
Wschodzie. •

Dowództwo wojsk brytyjskich w j 
Palestynie ogłosiło o wprowadzeniu j 
stanu wojennego w arabskiej dziel- ! 
nicy Jerozolimy, na która oddziały 
żydowskie dokonały kilku ataków. 
Dowódca wojsk brytyjskich gen. 
Mac Milian oświadczył, łe wprowa­
dza stan wojenny we wspomnianej 
dzielnicy, ponieważ walki w tym re- I 
jonie zagra za ja drodze, wiodącej z I

Jerozolimy do Nablus, którą wyco-

organizacji żydowskiej Hagan ah, 
które zajęły szereg pozycji w arab-

Uroczystość otwarcia Targów w auli uniwersyteckiej. ruto ir>_H

wyparte przez wojska brytyjskie.
JEROZOLIMA (obsł. wł). Wg. o- 

statnich wiadomości oddziały bry­
tyjskie obsadziły wszystkie zabudo­
wania lotniska Lydda. Równocześnie 
donoszą, że zarówno Żydzi jak i 
Arabowie gromadzą, się w pobliżu 

’ I lotniska, które chcą opanować po 
i ostatecznym wycofaniu się wojsk 
i brytyjskich z Palestyny. Wszystkie 
pasażerskie linie lotnicze zaniecha­
ły lotów do Lyddy i z powrotem.

JEROZOLIMA (PR). Na peryfe­
riach Jaffy toczy się ciężka bitwa 
między Żydami, usiłującymi opano­
wać Jaffę. a oddziałami brytyjskimi, 
które wprowadziły czołgi do akcji. 
Dotychczas zginęło 100 osób.

rragment Mięazynur. Targów 
Poznańskich. Ti Etanowa kopacz* 
ka radziecka.

(patrz artykuł na str. 2) 
Foto IKP

Wyrok w procesie

fałszerzy matur
ŁÓDŹ (tal. wl. — W). Sąd Okręgo wy w Łodzi ogłosi! wyrok w spra­

wie fałszerzy świadectw matural nych.
Najsurowiej ukarani zostali woźni: 

Bronisława Grodzka i Kazimierz Ma­
zurek — 3-letnią karą więzienia.

Longin Dobrzyński i Zygmunt Gry- 
siński skazani zostali na półtora ro­
ku więzienia, Andrzej Roszak rów­
nież na półtora roku z zawieszeniem. 
Jerzy Gawryś na rok i 3 mieś., Prze- 
lyetew Adler i Krystyna Krukówna >

po 6 mieś., Krystyna Mazurkówna 9 
mieś., Longin Małecki na 8 miesięcy.

Pozostałym oskarżonym sąd wy­
mierzy! karę po pół roku więzienia 
z zawieszeniem za wyjątkiem Roma­
na Duczymińskiego, Czesława Pe­
teckiego, Michaliny i Józefa Kantor­
skich oraz Jadwigi Piechocianki, któ­
rzy zostali uniewinnieni.

„Ambasador” 
planu Marshalla

Odejście Harrimana ze stano- 
j wiska ministra handlu USA na no­

wą placówkę ,,ambasadora" pla­
nu Marshalla jest bardzo charak­
terystyczne dla istoty planu „re­
konstrukcji gospodarczej Europy1*, 
Harriman należy bez wątpienia 

■ do czołówki polityków amerykań­
skich, związanych najściślejszymi 
nićmi z wielkim kapitałem. Wi­
dzimy więc, jak wielką wagę przy­
pisuje rząd amerykański zarówno 
do planu Marshalla, jak i do sta- 

; nowiska „ambasadora", mianując 
na to stanowisko dotychczasowe­
go ministra i kilkakrotnego 
basadora.

Administratorem planu 
shalla mianowany został 
niej Paul Hoffmann, przewodni- 

i czący amerykańskiego koncernu 
| automobilowego Studebaker, czło­
wiek „z mocnymi pięściami", jak 
określiły go niektóre ^gazety ame­
rykańskie Ale obok zdolności han­
dlowych i administracyjnych, obok 
mocnych pięści potrzebna jest 
Waszyngtonowi przebiegłość dy­
plomatyczna i zręczność politycz­
na Harrimana, Bo przecież nie 
chodzi w planie Marshalla tylko o 
jak najlepsze i jak najrozsądniej­
sze rozprowadzenie kredytów a- 
merykańskich w państwach Euro­
py zachodniej. Istotnym celem 
planu Marshalla jest jego strona 
polityczna: podporządkowanie kra­
jów europejskich Stanom Zjedno­
czonym. I na tym odcinku Harri­
man, mąż zaufania Wall-Street, 
posiadający długie doświadczenie 
dyplomatyczne, nabyte podczas 
pobytu na placówkach w Moskwie 
i Londynie, może się okazać nie­
zastąpiony.

Paul Hoffmann będzie dyktato­
rem, który przy pomocy amery­
kańskich urzędników będzie roz­
dzielał kredyty, regulował asorty­
ment eksportowanych do Europy 
towarów, sprawdzał zakupy w 
USA, śledził ich sprzedaż zagrani­
cą, Kontrolował budżety państw 
marshallowskich, ustalał co w ja­
kim kraju trzeba produkować, ja­
kie fabryki pozamykać, które su­
rowce wywieźć lub dostarczyć. 
Słowem, Paul Hoffmann będzie 
czuwał nad stroną gospodarczą,

P. Harriman ma inną misję: ko­
rzystając z amerykańskich kredy­
tów. ma tak urządzić Europę, aby 
ona stała się bezwolnym narzę­
dziem w ręku Waszyngtonu. Jego 
zadaniem będzie więc ugruntowa­
nie takich reżimów w państwach 
Europy, które w każdej sytuacji 
będą posłuszne Ameryce, Jedno­
cześnie on będzie tym mężem, któ­
ry ‘odpowiada za „likwidację" 
wpływów komunistycznych w kon­
trolowanej przez Amerykę części 
Europy.

Zadanie to nie jest łatwe. W 
Europie zachodniej u steru rządów 
znajdują się ludzie niechętni 
wschodniej demokracji, ale nie 
trzeba zapominać, że ludzie ci nie 
reprezentują w całości swoich spo­
łeczeństw. Zarówno we Włoszech, 
iak i we Francji. Belgii, Szwecji 
działają silne organizacje lewico­
we, które będą przeciwstawiać sią 
polityce „nowego porządku amery­
kańskiego", polityce całkowitego 
uzależnienia interesów państwo­
wych od handlowych kalkulacji a- 
merrkańskich. Ludzie ci znajdą 
wiele argumentów nrzemawiają- 
cych przeciw planowi Marshalla. 
Nie jest również tajemnicą, że A-
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merykanie będą likwidowali pewne 
gałęzie przemysłu w krajach euro­
pejskich, niewygodne ze względów 
konkurencyjnych dla przemysłu a- 
merykańskiego. W praktyce oka­
zało się już dobitnie, że Stany Zje­
dnoczone dostarczają Europie za­
chodniej nie najbardziej potrzeb­
nych towarów i surowców, ale to, 
co im jest niepotrzebne,

W tych warunkach Harriman bę 
dzie miał niełatwe zadanie rzuce­
nia Europy zachodniej na kolana 
przed amerykańskimi potentatami.

Obrady Ligi
do Walki Rasizmem

WARSZAWA (PAP). W Warsza­
wie rozpoczęła się I ogólnopolska 
konferencja delegatów okręgów Li­
gi do Walki z Rasizmem. Obradom 
przewodniczył prof. Zdzisław Grab­
ski. Z gości zagranicznych przysłu­
chiwali się obradom p. Friedman z 
Paryża i dr Krammer z Tel Avivu. 
Prof, dr Stołychwo wygłosił referat 
pt. „Walka z przesadami rasowymi . 
Delegacja zjazdu złożyła wieniec u 
pomnika Bohaterów Getta.

Z FRONTU i z UKOSA
Gdy „wczoraj” spotka się z „dziś” 
transportowe — Za kotarą.-.

Targów 1 zapewnić im dalszy roz­
wój.

Tak się złożyło, że przy stole, przy 
którym rozmawialiśmy z dyr. Krzy- 
żankiewiczem, znalazł się i obecny 
dyrektor Targów Poznańskich, p. 
Stefański.

Dyr. Stefański należy właśnie do 
grona wychowanków dyr. Krzyżan­
kiewicza. Wzruszający był moment, 
kiedy siwiuteńki, lecz ciągle mirto 
swego poważnego wieku, pełen życia 
i energii, dyr. Krzyżankiewicz gra­
tulował serdecznie swemu następcy 
sukcesu XXI Międzynarodowych 
Targów Poznańskich. Te gratulacje, 
którymi dzielą się na równi dyr. Ste­
fański i dyr. Rosochowicz, są naj­
lepszym świadectwem, że tegoroczne 
Targi kroczą po najlepszej drodze 
rozwojowej i że ich kierownictwo 
spoczywa w doświadczonych rękach.

Czy rozmowa przy takim spotka-

Poznań, w kwietniu.
Na przyjęciu wydanym przez pre­

zydenta miasta z okazji otwarcia i 
Targów, był również dyr. Krzy- 
żankiewicz. Postać dobrze znana Poz- j 
naniowi, a w historii Targów Poznań­
skich zapisana złotymi literami.

Dyr. Krzyżankiewicz, przedwojen­
ny dyrektor Międzynarodowych 
Targów Poznańskich, jest z Targa­
mi związany jak najściślej od chwili, i 
gdy w poznańskim Związku Towa­
rzystw Kupieckich wysunięto projekt 
urządzania tego rodzaju imprezy go- I 
spodarczej. Zasługą dyr. Krzyżankie- 
wicza jest świetny rozwój Targów 
Poznańskich, które już przed wojną ’ 
zdobyły sobie pierwszorzędną pozy-1 
cję i uznanie w całym świecie. Za­
sługą dyr. Krzyżankiewicza jest rów­
nież wychowanie zespołu pracowni­
ków, którzy obecnie mogli przejąć na : 
swe barki spuściznę przedwojennych 1

Kłopoty 
— Elegancki44 pan 
niu, jakiego właśnie byliśmy świad­
kami, może potoczyć się dookoła in­
nych tematów, aniżeli wspomnienia z 
dawnych lat wzajemnej, serdecznej 
współpracy? Padają więc nazwiska 
dawnych współpracowników, odży­
wają nawpół zapomniane wydarze­
nia.

I wtedy właśnie dyr. Stefański rzu­
ca myśl napisania historii Targów 
Poznańskich. Z projektem tym nosił 
się od dawna i czuje się na siłach 
sprostania temu zadaniu.

Spisanie historii Targów jest na-: 
prawdę konieczne. Dyr. Stefański: 
powinien rzucony projekt zamienić 
w czyn.

troMtant.obarczona licznymi 
spędzająca bezsennie 
łóżkiem swojego maleństwa, masz 
prawo być piękną i świeżą. Krew 
„Anida" zmęczonej twarzy po 
bezsennie spędzonej nocy, przy­
wróci blask 1 świeżość, a puder 
„Anida" uczyni ją gładką i sub­
telną.

Starcia w czasie manifestacji w związku z 3 rocznicą wyzwolenia Włoch

Demonstracje we Włoszech
Policja strzela do manifestantów

RZYM (PR). W związku z 3 rocznicą wyzwolenia Włoch odbyły się 
na terenie całego kraju uroczyste obchody i demonstracje, zorganizowa­
ne wbrew zakazom rządu de Gasperi'ego urządzania jakichkolwiek ma-

• nifestacji i wieców. W szeregu miast doszło do starć między demon­
strantami a policją.

Imponująco wypadły manifestacje w Mediolanie, gdzie na wiecu pu­
blicznym przemawiali do niezliczonych tłumów b. przywódca party-

iiaiirzetaj 
'o PUCHAR IKP 
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— On znajduje się gdzieś tutaj. Kasta czarnej swastyki 

ma swoje siedlisko na pograniczu Radżputany i Pendźabu, 
zaraz jutro wybieram się w drogę i nie spocznę wcześniej, 
dokąd nie trafię do loszku szanownego mister Johna.

— Sam chcesz się udać w tę podróż odkrywczą?
— Pójdziemy obaj — ty w jedną stronę, ja w drugą. 

I umówimy się, że raz na dwa tygodnie w określonych 
miejscach będą na nas czekały na poste restante listy 
informacyjne. Je będę pisał do ciebie, ty do mnie, W ten 
sposób obejmiemy siedzibę kasty dwoma ramionami 
i musimy doprowadzić do odkrycia legowiska Borowicza.

— Zgoda!
— Kiedy radzisz wyruszyć?
— Choćby dzisiaj. Nie mamy w Simli nic do roboty.
Na tym rozmowę tego dnia skończono i zabrano się do 

przygotowań do podróży Nie było to łatwe, gdyż różno­
rodne warunki, w jakich przyjdzie im się niewątpliwie
znaleźć, wymagały solidnych przygotowań. Poza tym ; 
wchodziła jeszcze w grę sprawa wynajęcia odpowiednich • 
przewodników i tragarzy, co już było sprawą znacznie | 
trudniejszą. Tutaj jednak przyszedł im z wydatną po­
mocą młody nizam, który oddał do ich dyspozycji dzie­
sięciu ludzi własnych i okazał daleko idącą pomoc w roz- : 
maitych innych sprawach. Nie radził jednak śpieszyć się 1 
zbytnio, ale, obmyśliwszy całą podróż do najdrobniejszych 
szczegółów, sprawdzić wszystko raz i drugi, nabyć dobre 
mapy, zapoznać się dokładnie z kastą czarnej swastyki, 
z jej zwyczajami, obyczajami, historią, wierzeniami reli­
gijnymi i językiem, bo to wszystko może się w następ­
stwie okazać niezwykle pożyteczne.

Obaj Sahibowie uznali radę tę za dobrą, nic jej zarzu-

a

zantów włoskich Luigi Longo oraz 
pierwszy premier po wyzwoleniu 
Włoch Ferrugio Parri. Gdy policja 
usiłowała rozpędzić uczestników ob­
chodu 80.000-ny tłum przerwał kor­
don policji, która zrobiła Użytek z 
broni palnej. W walce, która się wy­
wiązała, 1 osoba została zabita, a 
wiele odniosło rany. Władce związ­
ków zawodowych odpowiedziały na 
te prowokacje policji zapowiedzią 
strajku powszechnego.

Do podobnych manifestacji i starć 
z policją doszło również w Turynie 
i Brescii.

Makarczyk 
szachowym mistrzem
Polski

KRAKÓW. W wyniku rozgrywek 
o mistrzostwo szachowe Polski, na 
pierwszym miejscu uplasował się Ma« 
karczyk z 14 pkt. przed Gawlików’ 
skim, Śliwą, Szapielem i Gadalińskim.

Obok stoiska ZSRR gromadzą się 
zwiedzający przy olbrzymiej kopacz­
ce, produkcji radzieckiej. Nie każdy 
jednak orientuje się, ile trudu koszto­
wało. zmontowanie i ustawienie tego 
eksponatu, którego waga ogólna wy-: 
nosi 175 ton. Opowiada nam o tym: 
dyrektor przedsiębiorstwa transpor­
towego Hartwig S. A., p. Weselik. 
Kopaczka nadeszła na 10 wagonach. 
Jedna tylko jej część ważyła 40 ton. 
Dla zmontowania całości okazało się 
potrzebne sprowadzenie specjalnego: 
dźwigu kolejowego aż z Łodzi.

Powstała jednak nieoczekiwana: 
trudność. Inźynierowie-specjaliści o- 
rzekli, że wprowadzenie dźwigu na 
teren targowy i montaż na miejscu ko-: 
paczki jest technicznie niemożliwy.: 
Tak orzekli inżynierowie. Ale przy-' 
szli robotnicy firmy Hartwig i po-: 
wiedzieli: my to zrobimy. I zrobili.

Ci sami robotnicy rozładowali po-:
(Ciąg dalszy na str. 6-tej.)

I
** KONFERENCJA prawicowych 
socjalistów w Paryżu postanowiła po 
2 dniowych obradach utworzyć sta­
łe biuro badawczo-propagandowe.

♦♦ MIN. spraw zagr. Bidault wy­
stąpił przeciw sugestii b. min. w 
rządzie de Gaulle'a Renć Pleven'a, 
który nawołuje do połączenia się 
partyj tzw. „trzeciej siły“ z de- 
gaullistowskim „Zjednoczeniem Na­
rodu Francuskiego". •

♦♦ W. BRYTANIA obchodziła 
wczoraj uroczyście 25-lecie małżeń­
stwa króla Jerzego VI 1 królowej 
| Elżbiety. W godzinach południo- 

' twych para królewska udała się z pa- 
iłacu Buckingham w uroczystym or- 
♦ szaku do katedry św. Pawła, gdzie 
I odbyło się nabożeństwo dziękczynne. 
JW godzinach wieczornych para kró- 
Ilewska dokonała objazdu kilku 

dzielnic stolicy ,po czym zarówno 
król jak 1 królowa przemawiali 
przez radio.

rozsiewał fałszywe wiadomości
BERLIN (PAP). Dzienniki do­

noszą, że w berlińskim urzędzie 
lotniczym, kierowanym przez 
przedstawicieli 4 mocarstw oku­
pacyjnych, amerykański oficer 
dyżurny zachowywał się w sposób 
nietaktowny i niehonorowy wobec 
oficerów radzieckich, angielskich 
i francuskich. Oficer ten — jak 
podaje agencja ADN — udzielał 
również fałszywych informacji o 
ruchu lotniczym,' pragnąc zdezor­
ganizować komunikację lotniczą 
w Berlinie. ADN donosi, że

wspomniany wyżej oficer amery­
kański niedawno rozpuszczał po­
głoski o przelocie samolotów ra­
dzieckich nad lotniskami brytyj­
skimi, zmierzając w ten sposób do 
wywołania histerycznej psychozy 
w Niemczech. Informacje jego zo­
stały powtórzone przez niektó- 
rych korespondentów. Po spraw­
dzeniu okazały się one zupełnie 
fałszywe.

Oficer ten został zwolniony ze 
swego stanowiska.

cić bowiem nie można było. Poszli też za nią i, chociaż 
pierwotnie postanowili wyruszyć w drogę natychmiast, 
mijały dni za dniami, a oni wciąż jeszcze tkwili w Simli.

Podczas zaś gdy Stadnicki siedział w mieszkaniu i wer­
tował zgromadzone książki i mapy, Oleś, zaprzyjaźniwszy 
się z Salimem, który należał do ludzi podarowanych przez 
nizama, włóczył się z nim po okolicy i badał niektóre 
ruiny, przynosząc z każdej wycieczki nowe znalezisko 
Stary Salim wnet spostrzegł, że Sahiba interesują roz­
maite stare budowle i ich ruiny, stare naczynia, zabawki 
i narzędzia obronne. Wyszukiwał więc ustawicznie coś 
nowego i włóczył Barłampa po najszerszej okolicy. 
A pewnego dnia po południu przybiegł z radosną nowiną, 
że w odległości dziesięciu kilometrów od Simli znajduje 
się bardzo stara baszta kamienna, w której mają się znaj­
dować niezwykle cenne znaleziska.

Oleś, który już od dłuższego czasu zapalił się do wy­
kopalisk, odnajdując w sobie nowy talent, zainteresował 
się natychmiast wiadomością.

— Czy ty znasz tę czarną basztę, Salimie? — spytał.
— O Sahibie, znać nie znam, ale mój znajomy Murguł 

widział nas włóczących się po okolicy i dzisiaj przyszedł 
mi powiedzieć, że baszta ta warta jest zwiedzenia.

— Jakże mnie zatem do niej zaprowadzisz, skoro nie 
znasz drogi i nigdy tam nie byłeś?

— Jeżeli Sahib pozwoli, to przyprowadzę Murguła,

— Czy ty jesteś Murguł? — zapytał.
— Yes, Sahib.
— Masz mnie zaprowadzić do czarnej baszty. Znasz 

drogę?
— Znam, Sahibie,
— Ile chcesz za dzień pracy?
Murguł nie umiał tego określić. Zdawał się całkowici* 

na Sahiba. Wobec tego Oleś obiecał mu 1 rupię i kazał 
się prowadzić.

Ranek tego dnia był świeży mimo zapowiadającego się 
upalnego dnia. Szli szybko j niebawem cała Simla zniknęła 
im z oczu. Oleś nie mógł się nadziwić, że Murguł, który, 
według słów Salima, był kiedyś burra-sahibem w Kalkucie, 
to jest bogatym handlarzem, jest jeszcze stosunkowo czło­
wiekiem młodym, a chociaż wychowany w mieście, śmiga 
po górach, jak urodzony góral. To też powiedział w pew­
nej chwili do niego:

— Gdyby mnie Salim nie był zapewniał, że pochodzisz 
z Kalkuty, nie uwierzyłbym, iż nie wychowałeś się w 
górach.

Murguł nie stropił się tym bynajmniej. Uśmiechnął się 
tylko i odrzekł:

— Ja się tu wychowałem, Sahibie, a do Kalkuty poje­
chałem, gdy już byłem dużym chłopcem.

— Ileż ty masz lat dzisiaj?
— Dwadzieścia siedem.

który za jedną rupię zgodzi się towarzyszyć Sahibowi.
— Któż to jest ten Murguł?
— Mój znajomy, ma gospodarstwo w Nagercoil. Daw­

niej był burra-sahibem w Kalkucie, ale stracił cały ma­
jątek i przeniósł się do Pendźabu, gdzie gospodaruje na 
roli. Biedny czowiek, chciałby zarobić, gdyby Sahib chciał 
skorzystać z jego usług.

— Dobrze, powiedz swemu Murgułowi, żeby czekał na 
mnie jutro z samego rana.

— Sure, Sahib.
Nazajutrz o godzinie bardzo rannej, przed domem Bar­

łampa i Stadnickiego stanął na straży zamówiony Murguł. 
Kiedy Oleś wyszedł z domu z fuzją na ramieniu, zobaczył 
stojącego przed domem człowieka i skinął na niego.

— Z jakiej kasty pochodzisz?
— Należę do szlachetnej kasty czcicieli lotosu.
— Żonę, dzieci masz?
— Mam, Sahibie.
I Munguł przeskoczył wielką wyrwę w skale, przery­

wając dalszą indagację. Oleś uwierzył w słowa przewod­
nika. W Indiach, gdzie najniemożliwsze niemożliwości są 
możliwe, w tym kraju, gdzie istnieje 80 narodów. 8 tysięcy 
kast, 5 milionów próżniaków obierających sobie zawód 
świętego saddhu, możliwe było dorobienie się majątku w 
ciągu kilku czy kilkunastu miesięcy, zwłaszcza w Kalkucie, 
w tym mieście gorączki złota i szalonych interesów i moż­
liwe było również stracenie wszystkiego w ciągu jednego 
lub kilku dni.
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Z Międzynarodowych Targów Poznańskich

Wykopaliska gnieźnieńskie z okresu
Pierwszy człowiek pojawił się na 

terenie Gniezna w środkowej epoce 
kamiennej (około 8000—3000 lat 
przed nar. Chr.), gdy na obszarze pół* 

X nocnej Polski, uwolnionym od wyco* 
fującego się lodowca, zaistniały wa* 
runki do egzystencji. Człowiek ten 
pędził koczowniczo*myśliwski ,ryb 
życia, polując przy pomocy luku na 
zwierzynę. Za strzały do łuku służy* 
ły mu drzewce zakończone grocika* 
mi krzemiennymi. Używał też bardzo 
drobnych narzędzi krzemiennych. Za 
miejsca zamieszkania wybierał tere* 
ny suche, piaszczyste, najchętniej 
wydmy w pobliżu rzek czy jezior.

Człowiek przed 5000 lat
Około 3000 r. przed nar. Chr. roz* 

poczyna się młodsza epoka kamienna, 
w ciągu której dokonują się wielkie 
zmiany w życiu człowieka. Człowiek 
zarzuca koczowniczy tryb życia, zmie* 
niając go na osiadły, żyje odtąd we; 
większych skupieniach, uprawia zie*, 
mię, poznaje tkactwo, lepienie na* i 
czyn glinianych i opanowuje obrób* 
kę kamienia (piłowanie, gładzenie i 
wiercenie). W epoce tej pozostawiła 
po sobie ślad ludność kultury pucha* 
rów lejkowatych (nazwa tak od prze* 
wodnich naczyń glinianych z lejko* 
watą szyjką) w postaci skorupy na*1 
czynią.

napotykano w Gnieźnie w czasie bu* 
dowy „Rolnika" i w Dalkach pod 
Gnieznem.

Z następnych okresów przedhisto* 
tycznych: późnolateńskiego i rzym* 
skiego (100 przed nar. i 40 po nar. 
Chr.) pochodzą dwa denary rzymskie, 
płaski -zęślik gliniany od wrzeciona, 
fragment brązowy, 
ozdoby znalezionej

ornamentowanej 
przy szosie po-

W epoce

prehistorycznego
znańskiej oraz ułamki naczyń glinia* 
nych pochodzące z okolicy kościoła 
św. Jerzego. Denary rzymskie (w tym 
jeden z czasów Nerona) są właśnie 
dowodem utrzymywania przez Gniez* 
no i okolicę stosunków handlowych 
z Włochami.

Okres wędrówek ludów (wiek V i 
VI po Chr.) nie jest reprezentowany 
w Gnieźnie żadnym zabytkiem.

żelaznej
Gniezno dostarczyło ponadto dal­

szych stanowisk wczesnohistorycz- 
nych odkrytych na rynku, w pobliżu 
stadniny ogierów, na polach Dziekan­
ki, na cmentarzu żydowskim przy ul. 
Warszawskiej, na terenie cukrowni i 
firmy „Rolnik". Wszystkie te odkry- 

na rozświetlenie Gniezna wczesnohi- cia zgodnie poświadczają, że Gniezno 
storycznego. W czasie badań napot* w okresie wczesnohistorycznym sta- 
kano na część osady, która w starszej nowiło ważny punkt obronny tworzą- 
fazie okresu wczesnohistorycznego j cego się państwa polskiego.
była jeszcze nieobronna, a następnie Dalsze badania wykopaliskowe, 
otrzymuje fosę i palisadę po jej stro* które w Gnieźnie prowadzić będzie w 
nie wewnętrznej. Za czasów Ziemo* J bież, roku poznański ośrodek prehi- 

' I storyczny, pozwolą niewątpliwie od­
tworzyć jeszcze pełniejszy obraz kul­
tury prapolskiej. Leon Jan Łuka.

najwięcej zabyt*Bez porównania 
ków dostarczyło Gniezno z końcowe* 
go okresu czasów przedhistorycznych 
—wczesnohistorycznego. Badania prze 
prowadzone w ogrodzie prepozyta!* 
nym przy ul. Jeziornej przyniosły re* 
welacyjne wyniki, które pozwoliły 
na rnyćwi otl on i a CniaTMa

W epoce brązowej
Kamień i krzemień, dotychczas u* 

żywany materiał przy obróbce broni 
i narzędzi zostaje wyparty ok. r. 1800 
przed nar. Chr. przez metal. Pierw* 
szym metalem była miedź, która jed* 
nakże naskutek swej miękkości u* 
stępuje rychło miejsca połączeniu 
miedzi i cyny zwanemu brązem. Stop 
ten upowszechnia się też do tego 
stopnia, że nadaje nazwę nowej epo* 
ce przedhistorycznej — brązowej (ok. 
1800—700 przed nar. Chr.). Cała ta e* 
poka pozostawiła jednakże nikły ślad 
na obszarze Gniezna. W najniższej, 
VIII warstwie gnieźnieńskiego grodu 
wczesnohistorycznego znaleziono m. 
ta. złoty kolczyk przypadający chro* 
nologicznie na starszy okres omawia* 
Hej przez nas epoki. Okoliczność zna* 
lezienia kolczyka w grodzie wczesno* 
historycznym wskazuje, że albo przed* 
miot ten został przyniesiony wraz z 
ziemią potrzebną do budowy grodu 
lub stanowił część inwentarza w gro* 
bie z epoki brązowej, który mógł się 
znajdować poniżej ósmej warstwy 
grodu wczesnohistorycznego.

Kultura „łużycka"
W połowie epoki brązowej (ok. 

1300 r. przed nar. Chr). na teryto* 
rium między Łabą a Wisłą, od Bałty­
ku po Karpaty, występuje na widow* 
nię prasłowiańska ludność kultury 
„łużyckiej". Była to ludność rolnicza, 
zajmująca się uprawą ziemi i hodow­
lą bydła. Jakkolwiek na obszarze 
Gniezna nie posiadamy w epoce brą­
zowej żadnych śladów po tej ludno- 
śd to jednak, opierając się na zabyt­
kach z najbliższych Gnieznu okolic, 
mamy podstawę do przypuszczenia, 
te 1 obszar miasta musiał być za­
mieszkiwany przez Prasłowian.

We wczesnym okresie następnej e- 
póki żelaznej (700—800 r. przed nar. 
Chr.) znajdujemy drobny ślad za­
mieszkiwania Gniezna przez ludność 
kultury „łużyckiej". Jest nim pacio­
rek ze szkliwa niebieskiego. Stanowił 
bn zapewne część inwentarza grobo­
wego. Paciorki ze szkliwa są pocho­
dzenia egipskiego, a zatem ich wy­
stępowanie na omawianym przez nas 
terenie wskazuje na kontakty han­
dlowe z południem utrzymywane już 
W tak odległych czasach.

Tymczasem północny odłam ludno­
ści prasłowiańskiej zamieszkujący 
ziemie położone u ujścia Wisły na 
mało urodzajnej wyżynie kaszubskiej 
przestąpił na początku epoki żelaznej 
dzielące go od Wielkopolski bagna 1 
puszcze nadnoteckie i już między 500 
1 400 r. przed nar. Chr. opanował 
znaczny obszar zajmowany przez po­
bratymczą ludność kultury „łużyc* 
ki<. Na groby najeźdźczej ludności

wita lub nieco później zyskuje gród' 
gnieźnieński drugą palisadę zbudo­
waną na dnie fosy. Znacznie solid­
niejsze ubezpieczenie otrzymuje 
Gniezno za Mieszka I, kiedy miejsce 
dawnych palisad zajmuje ogromny 
wał o ciekawej konstrukcji hakowej, 
szeroki u podstawy 13 m, a zachowa­
ny do wysokości 2,5 m. W obrębie 
konstrukcji obronnych odkryto dom 
mieszkalny stawiany z drzewa w kon­
strukcji węgłowej, dwa budynki go­
spodarcze, szczątki łaźni parowej o 
kamiennej posadzce i niezliczoną ilość 
przedmiotów codziennego użytku wy­
konanych z rogu, kości, drzewa, 
gliny i metalu. Bogate te materiały 
wykazały, że ludność prapolska zaj­
mowała się głównie rolnictwem i ho­
dowlą bydła (podobnie jak prasło­
wiańska ludność kultury „łużyckiej"), 
że ponadto hodowała w stadach nie­
mal wszystkie znane dziś gatunki 
drzew owocowych, zakładała ogrody, 
znała cały szereg rzemiosł, że wymie­
nimy tylko najważniejsze: garncar­
stwo, garbarstwo, kołodziejstwo, ko­
walstwo, złotnictwo 1 obróbkę kości 
oraz rogu. Tkactwo 1 ciesiołka były 
tak powszechnie znane, że stanowiły 
raczej rodzaj przemysłu domowego, j 
Wobec takiego wyniku badań musia- 
ło upaść twierdzenie prehistoryków 
niemieckich o rzekomym zaprowa­
dzeniu rzemiosł w Polsce przez kolo­
nistów niemieckich. Rzemiosła bo­
wiem istniały u nas na długo przed* 
tern, a kolonistom niemieckim za* 
wdzięczały jedynie swą organizację. 
Wykopaliska gnieźnieńskie wykazu­
ją dalej, że ludność prapolska dbała 
bardzo o higienę, czego dowodem są 
odkryte szczątki łaźni parowej, dalej 
pięknie zdobione grzebienie rogowe 
oraz drewniane kijanki do prania bie­
lizny. Ludność ówczesna utrzymywa­
ła ponadto ożywione stosunki han- I 
dlowe z Czechami, Węgrami, Rusią1 

i Kijowską i północną i państwami bał­
tyckimi.

Sylwetki uczestników konterencji prasowej na Międzynarodowych 
Targach Poznańskich, u góry (od lewej): dziennikarz Jugosłowiański 
red. Wąsko Ratković (Tanjug — Jugosłowiańska Telegraficzna Agen* 
cja), dziennikarze angielscy — red. Bernard Forbes (BBC) i red. Jack 
Tilbury (Kensley Press) oraz dyrektor MTP Rosochowiczi u dołu (od 
lewej): dyrektor MTP Stefański, prezes Zw. Zaw. Dziennikarzy R. P. 
Oddział Poznański red. Śmigielski (kierownik o< działu 1KP w Pozna* 
nlu) oraz red. Wojdyłło (kierownik referatu prasowego przy MTP).

Jaka będzie pogoda?
Ciepło słoneczne a pogoda — Skąd biorą się wiatry? — Rola 
chmur — Prognoza pogody naukowa i kalendarzowa.

Właściwą przyczyną jakiejkolwiek 
pogody jest promieniowanie ciepła 
słonecznego. Promieniowanie słońca 

-z jednej strony utrzymuje równowagę 
pomiędzy dopływem ciepła słonecz­
nego do ziemi i wypromienlowywa- 
nym ciepłem z ziemi, z drugiej stro­
ny promieniowanie słońca utrzymuje 
w ruchu masy powietrza.

Powietrze ze swoją zawartością pa­
ry wodnej przepuszcza krótko-falowe 
promienie słońca (3 — 10.000 mml z 
małym osłabieniem ciepła, podczas 
gdy długofalowe promieniowanie cie­
pła ze ziemi (4—40/1000 mm) jest nie- 

■ mai całkowicie absorbowane. Następ­
stwem tego jest fakt, że promienie 
słońca przedostają się w większej 
części do powierzchni ziemskiej 1 o- 
grzewają ją, naturalnie z wyjątkiem 
takich rejonów, gdzie pokrywy chmur 
utrudniają promieniom słońca dotar­
cie do ziemi. Ponieważ zaś ciepło 
ziemi nie może dzięki parze wodnej 
powietrza uciekać w górę, skutkiem

tego atmosfera bliżej ziem! jest de- twarza się w koła, woda poczyna ki- 
plejsza, gdy górne warstwy natomiast pięć, para ul nia się, wprawiając wo- 
są duto zimniejsze, promieniując cle-' dę w stan t .rzllwego wrzenia. Zu* 
pło na zewnątrz. Oba te pasy, de-. pełnie podoi ue powietrze nagrzane 

— -* ‘ - -* *-* — — pnry samej ziemi idzie w górę, gdzie
napotykając zimniejsze warstwy, wy­
wołuje prądy, które nazywamy wia­
trami. Różnorakie nagrzanie wytwa­
rza różne równoległe łub prostopa*

plejszy przy ziemi, i zimniejszy w 
wysokich warstwach atmosfery utrzy* 
mują między sobą równowagę, tak, że 
całkowite skuteczne promieniowanie 
słońca jest tak wielkie, jak ciepłota 
oddana przez ziemię. Przyziemne o- dłe ruchy powietrza. I stąd wywodzą 
grzanie pasa w najniższych war* 
stwach atmosfery powoduje trwałe 
ruchy powietrza.

Przykładowo można ów proces zo­
brazować w następujący sposób: Na­
czynie z wodą można skutecznie tyl­
ko ogrzać od spodu. Gdybyśmy ogrze­
wali wodę w naczyniu płytą gorącą 
od wierzchu, to na górze byłaby wo­
da ciepła, a na dole cięższa zimna, 
gdyż tylko przez ogrzewanie od spo­
du ciepła woda idzie w górę i powo­
duje ogrzanie całej zawartości wody. 
Przez ogrzewanie od dołu, woda zo­
stanie wprawiona w ruch, który prze*

Miasto będzie przeniesione
o kilka kilometrów

PRAGA (ZAP) W powiecie cho- 
mutowskim znajduje się miasto Er- 
wienice, położone nad pokładami wę­
gla. MiaSto to ma być przeniesione 
w inną okolicę, pokłady węgla zaś 

i będą wówczas swobodnie eksploato-

Sześć ognisk wojennych

wane. Odpowiednie plany zostały już 
przygotowane 1 w ramach planu pię­
cioletniego (którego realizacja zacz- 
nie się już w roku przyszłym) zosta­
nie stopniowo wybudowane nowe 
miasto na 7 tys. mieszkańców, poło­
żone pod górami Krusznymi. W sta­
rych Erwienicaich zostanie tylko nie­
znaczna część ludności, zatrudniona 
w tamtejszej elektrowni. Nowe mia­
sto powstanie już poza terenem wę­
glowym.

Grecja — Palestyna — Kaszmir — Indonezja — Indochiny — Chiny,

KONKURENCJA
dla diamentów

W Ameryce poczęto wytwarzać nie* 
dawno tzw. borkarbid, jako połączę* 
nie boru (4 atomy) i materiału węglo* 
wego (1 atom), co przeprowadza się 
w bardzo wysokiej temperaturze oko* 
ło 2.600 stopni metodą elektryczną. 
Według skali twardości borkarbid 
stoi na 14 stopniu twardości w po* 
równaniu z diamentem, mającym 15 
stopień.

Również bardzo twardy jest karbid 
wolframowy, przy pomocy którego 
można obrabiać szkło jak drzewo na 
tokarce.

Proszek borkarbidowy jest wybór* 
nym środkiem do szlifowania i znaj* 
duje w szlifiemiach masowe zastoso* 
wanie. (ał)

1 się różne etany pogody.
i W każdej masie powietrznej, ldą« 

cej w górą, tworzą się chmury. Do*
1 górne ruchy powietrza ociągają szyb* 
1 kość kilkunastu metrów na sekundę. 
1 Silna chmura burzowa jest w etanie 

w przeciągu jednej godziny podnieść 
ogrzane 
aż na 
chmura 
się nad
bańki powietrza z tą różnicą, żechmu- 
ra jest zbiornikiem wody w postaci 
kropli a bańki mają wodę w postaci 
gazowej, tj. pary wodnej. Każda 
chmura jest wytworem ruchów po* 
wietrzą ku górze, natomiast opadanie 
masy powietrza w sąsiednich rejo* 
nach powoduje znikanie Chmur f 
przynosi pogodę. Z tych elementów, 
obserwowanych przez stacje meteoro* 
logiczne, rodzą się zapowiedzi 
gody.

Zapowiedź pogody obliczana 
podstawie wyżęj przytoczonych 
mentów, zbieranych skrupulatnie 
przez małe łańcuchy stacji meteorolo­
gie rych, jest bardzo dokładna na 
okres kilku godzin. Prognoza pogody 
na 24 godziny, chociaż nie tak dro* 
biazgowo dokładna, jednak odznacza 
się wysoko procentową trafnością.- 
Mniej trafne są zapowiedzi na 2, 3 
i więcej dni, a już absurdem 1 wie* 
rutną blagą są kalendarzowe progno* 
zy na cały rok, porozdzielane na chy* 
bił trafił na poszczególne miesiące* 
dekady czy też tygodnie.

Nie znaczy to jednak, aby nie moż* 
na było zestawić choćby w przybli* 
żeniu p*-gnozy na dłuższy okres cza* 
su. Musi tu jednak służba meteesplo* 
gfczna — prócz wewnętrznych przy 
czyn zmian pogody na miejscu, w są* 
siednim kraju i w innych częściach 
świata — uwzględnić także przyczy* 
ny zewnętrzne, jak zmiany w natę* 
żeniu promieniowania słońca itp. Musi 
tu być prowadzona statystyka stanów 
pogody, wykresy pogody itp. Długo* 
okresowe prognozy są w stadium prac 
początkowych, których dość dobre 
bieżące wyniki dają nadzieję, iż w 
przyszłości, jeżeli nie my, to nasze po* 
tomstwo, będzie układać tryb zajęć 
według wiarygodnej, długodystanso* 
wej prognozy pogody. (ł).

przy ziemi masy powietrza 
wysokość stratosfery. Owa' 
to nic innego jak unoszące 
naczyniem z gotującą wodą

po1

na
ele*



. pgiski na nowej drodze
SE zebrania ZPZS

WARSZAWA. Pod przewodnictwem 
orezesa PZB — Bielewicza odbyło się 
w lokalu PZPN walne zebranie Związ* 
ku Polskich Związków Sportowych z 
idziałem przedstawicieli l/ = tu związ’ 
ków z 21 zrzeszonych w ZPZS. Na ze’ 
braniu obecny był również dyr. GUKF 
- inż. Kuchar.

Po sprawozdaniu ze swej działalno’ 
ści, dotychczasowy zarząd ZPZS zło’ 
tył mandaty.

Następnie przewodniczący związko’ 
wej rady KF i Sportu — dr Zającz’ 
kowski omówił sprawę reorganizacji 
sportu. Działalność ZPZS polegała na 
koordynacji prac poszczególnych 
iwiązków. Organizacje młodzieżowe 
w pierwszym rzędzie OM TUR i ZWM 
organizowały kluby i opiekowały się 
sportowcami, lecz nie należąc do 
ZPZS nie mogły uczestniczyć w pracy 

Obecnie, w ramach 
akcji upowszechnienia sportu, pow* 
staną wszędzie kluby w oparciu o or' 

Żadne ganizacje macierzyste (KCZZ, Org. 
też

Gretchen Frazer i Edi Reinalter — 
mistrzowie olimpijscy w slalomie. ' tego Związku.

„Zostać mistrzem olimpijskim" 
to sen każdego sportowca.
mistrzostwo Europy czy nawet świata Młodzież., Wojsko, M. O.), to 
nie może się mierzyć z tamtym sukce* zpzs musi przerodzić się w centralny 
sem. Ale jest niezwykle trudno o*i organ zrzeszeń sportowych o znacz’ 
siągnąć właśnie ten triumf, który o’ 
prócz szczególnych umiejętności wy 
maga również dużego szczęścia.

Gretchen Frazer uzyskała jak wia* 
domo, podczas ostatnich mistrzostw 
olimpijskich w St. Moritz zloty medal 
w slalomie. Zdobyła go we wspaniałym 
stylu i w prawdziwie gigantycznym 
wysiłku. Zdobyła go tak przekonywa' 
jąco, że zwycięstwo nie budziło żad* 
nych zastrzeżeń 1 tysiące widzów i 
przypatrujących się konkurencjom na ■ 
śnieżnych trasach olimpijskich wpro* 
wadziło w prawdziwy zachwyt.

Przed swoim powrotem do Stanów 
Zjednoczonych, Gretchen Frazer spę­
dziła pewien czas u swoich dziadków 
ze strony matki w Brammen. Pewien 
sztokholmski dziennikarz odwiedził tę 
29-letnią mistrzynię olimpijską w po* 
łudniowej Norwegii i zapytał ją oczy* I 
wiście o jej plany na przyszłość. Gret* 
chen Frazer oświadczyła, że po zdo­
byciu złotego medalu olimpijskiego 
nie myśli już o tym, aby brać udział 
w oiicjalnych zawodach narciarskich. 
Zamierza ona w przyszłości poświę* 
cić się tyciu rodzinnemu, gdyż mąż 
jej w Stanach Zjednoczonych jest o’ 
gromnie zajęty sprawami zawodowy 
ml. Pozostanie ona jednak wierna 
sportowi narciarskiemu na zawsze.

Gretchen Frazer, jak donoszą ostat* 
nio z Nowego Jorku, przeszła już o* 
becnie na zawodostwo, podpisując 
równocześnie trzyletni kontrakt z 
jedną z amerykańskich wytwórni fil- 
mowych. Frazer, która na ostatniej 
Olimpiadzie w St. Moritz zdobyła po 
raz pierwszy złoty medal w narciar* 
stwie dla Stanów Zjednoczonych uzy 
skała w ciągu ostatnich 7 lat 17 ty [ 
tułów mistrzowskich dla swojego 
macierzystego klubu „Sun Walley Ski , 
Club". 1

kalendarza imprez wspólnego dla na zostanie również fabryka sprzętu 
wszystkich gałęzi sportu. Dr Zającz’ sportowego.
kowski zapowiedział połączenie się Podstawą istnienia klubów są finan' 
ZRSS — znanego ze swej owocnej' se bezpośrednie i pośrednie. Do fun’ 
działalności — z KCZZ; ma to na celu duszów bezpośrednich zaliczają się: 
uproszczenie organizacyjne. i składki, wpływy z imprez i subsydia

Dyr. Kuchar podał wytyczne prac I organizacji macierzystych, które obo' 
wią -" są do dbania o kluby w swo’ 
im sektorze .Na fundusze pośrednie 
sV’ "ają się świadczenia samorządu 
i państwa.

Na zakończenie przedstawiciel PZT 
— Szembek z Krakowa zgłosił 2 
w.T "ki:

1. Walne zgromadzenie ZPZS uwa’ 
ża że przeprowadzana reorganizacja 
sportu jest celowa i stwarza wszelkie 
możliwości dalszego najszerszego roz’ 
woju sportu polskiego oraz życzy no*

GUKF. Akcja umasowienia sportu 
prowadzona będzie w dziedzinach: 
wychowania fizycznego, kultury fi’ 
zycznej i sportu. Wychowanie fizycz* 
ne, które obejmuje wszystkie obo* 
wiązkowe ćwiczenia, powierzono szko 
łom, organizacji „Służba Polsce" I 
Wojsku. KCZZ i Samopomoc Chłop’ 
ska zajmą się akcją upowszechnienia 
kultury fizycznej. W tej dziedzinie 
przewidziano szereg imprez maso' 
wvch, jak: biegi na przełaj, popula’ 
ryzację pływania, marsze drużynowe 
(na jesieni), upowszechnienie zapaś’ 
nictwa 
nowić 
tyczne 
wy.

GUKF położv szczególny nacisk na 
wyszkolenie. Każda organizacja otrzy’ 
ma program, według którego winna 
prowadzić akcję szkoleniową. Dla 
szkolenia instruktorów powstaną spor 
towe szkoły podstawowe, średnie 
(Technicum) i wyższe (AWF i Zakład 
Naukowo * Badawczy). Konieczny 
sprzęt ma nadejść z zagranicy do 
września br. W tym roku prowadzona 
będzie na szeroką skalę akcja odbu’ 
dowy obiektów sportowych. Urucho’ 
mione już stocznie w Szczecinie,

(w zimie). Osobny poziom sta’ 
będzie sport wyczynowy; wy’ 
ustali naczelny organ sporto’

nie szerszym zakresie pracy. W nowej 
organizacji poważną roję będzie odgry 
wał czynnik społeczny.

Przed centralnymi władzami sporto' 
wymi staną następujące zadania: 1. 
zapewnienie podstaw finansowych dla 
wszystkich związków centralnych i o» 
kręgowych (obecnie z 21 związków 
ogólnopolskich tylko 2 są dochodo’ 
we), 2. zcentralizowanie składek (każ’ 
da sekcja klubu wpłaca teraz składki Gdańsku i Giżycku produkować bę’ 

3. sporządzenie i dą nie tylko sprzęt wodny, lecz i gim* 
4. ustalenie ’ nastyczny. W Oświęcimiu uruchomio'

do innego związku), 
kartoteki zawodników,

Podstawą istnienia klubów są finan'

wotworzącym się władzom sporto* 
wym najowocniejszych wyników.

2. Walne -dze1" ZPZS żale* 
ca ustępującemu zarządowi prowadzę* 
nie dalszych agend Związku, do 
czasu prze5""’^ tych agend przez ko’ 
misję organizacyjną -centralnego zrze’ 
szenia sportowego w myśl ustawy z 
25 lutego br.

wnioski przyjęte zostały przez 
zgrr -lżonych jednogłośnie.

Uga szczypioriraka
Pierwsze mecze z cyklu rozgr vek 

o mistrzostwo Ligi szczypior.iaka 
przyniosły następujące wyniki:

AZS (W’wa) — Zjednoczenie Byd’ 
goszcz) 8:4

Warta — Ostrovia 7:5.
Leopolia — ŁKS 9:4
,,Chrobry" (Groszowice) — Tęcza 

(Kat.) 9:5
Pogoń (Kat.) — AZS (Kr) 10:7
Cracovia — AKS 9:8.

Kolarze iugo^owianscy
przybywają do Warszawy

WARSZAWA Z Belgradu wyjecha’ 
lo 17 kolarzy jugosłowiańskich, któ= 
izy startować będą w międzynarodo* 
wym wyścigu Warszawa — Praga — 
Warszawa. C to ich nazwiska: Trifu’ 
novic, Varga, Pavlic, Zoric, Jesic, Mi*

sic, Todorovic, Srsa, Celesnik, Solman 
Bakic, Stroin, Chorvatic, Prosinek, Bat 
Cesaro i Poredcki.

Kolarze jugosłowiańscy przybyli do 
Pragi, skąd grupa, startująca na tra« 
sie Warszawa — Praga, przyjedzie do 
Warszawy wraz z 15*ma zawodnikami 
czeskimi.

Bułgarię reprezentować będzie w 
wyścigu 16 kolarzy; 10 z nich starto*

KRAKÓW. Towarzyski mecz pię’ wać będzie w dwóch zespołach naro* 
ściareki między miejscową Cracovią dowych, 6 natomiast pojedzie indywi* 
a zespołem ZZK z Inowrocławia za’ dualnie. -----» I -
kończył się wynikiem remisowym .
8:8. J........ ..

CRACOVIA
— ZZK (Inowrocław) 8:8

Technika boksu*
; Jednym z doskonałych znaw< ów i 
techników sztuki pięściarskiej jest 
Węgier pochodzenia polskiego i. Do* 
branszky. Tematowi boksu poświęcił 
on fachową trylogię, którą tworzy: 
„Technika boksu", „Nauczanie bok* 
su" ■ i „Trening boksera". Pierwsza 
część powyższej trylogii „Technika 
boksu" doczekała się polskiego tłuma* 
czenia. Książka ta wzbogaca z wielu 
względów naszą ubogą dotychczas w 
tym przedmiocie literaturę.

-------- „ — -, ., * Na walory książki, która podaje w 
spozycji lub też wyjątkowo dobrego usposobienia. Z tych też względów. metod ób pein wyWcd

ś techniki boksowania, składa się w 
1 ' - ~l rzędzie, popularny styl,
4przejrzystość i usystematyzowanie ma 
jteriału. y
i Autor zajmuje się przeglądem tećh* 
sniki bokserskiej, jej prawami i tymi 
j przejawami, które w boksie- dzisiej* 
Jszym znajdują zastosowanie. Założę* 
♦ nie autora wydoje się mimo hołdowa* 
jnia w obecnym czasie sile ciosu o ty 
Jle słuszne, że od zawodnika wysokiej 
t klasy żąda się również pełnej wie* 
♦ dzy technicznej.
J Sztuka boksowania, gdy zawodnik 
tchce się wznieść na wyższy jej po* 
♦ ziom, wymaga bowiem obok walorów 
t natury fizycznej pracy mózgu, wyma* 
iąa gry czynników intelektualnych. 
♦ Obserwując natomiast nasz boks po* 
twojenny, obserwując walki na ringu, 
♦ gdzie często przez trzy rundy czeka 
»się na cios, stwierdzić trzeba, że nasi 
| adepci sztuki pięściarskiej w większo*

Zwycięzcy-pokpnani 27:4
Anglia-Indie 3:2
w pucharze Davisa

W pierwszej rundzie tenisowych 
rozgrywek o puchar Davisa, Anglia 
pokonała Indie w stosunku 3:2.

Cieś iLówna
mistrzynią w przełaju

OLSZTYN. W biegu na przełaj o mi’ 
s; ’ostwo Polski pań na dystansie oko 
ła 1000 metrów zwycięstwo odniosła 
Cieślikówna (Poznań) przed Borowską 
i Bierzańską z Olsztyna.

Sensacje niedzieli ligowej
Ostatnia niedziela piłkarskich rozgrywek ligowych przyniosła w rezul­

tacie szereg niezwykle wysokich wyników. Zwycięzcy w tych meczach; 
uzyskali w sumie 27 bramek, pokonani natomiast tylko 4 bramki. „Niesa­
mowity" wprost ten stosunek zdawałby się wskazywać na dużą różnicę^ 
klasy poszczególnych zespołów. Z poprzednich doświadczeń wiemy jed-; 
nak do jakiego stopnia potrafi wynik być wyrazem wyjątkowo słabej dy-;

nie należy zbytnio ostatnich wyników brać sobie do serca. Ligowych 
,,przewidywaczy" z całą pewnością przygnębił wynik, jaki mistrz Polski, . . 
— Warta na własnym terenie uzyskała z krakowską: Garbarnią. Klęska
nosi wszelkie cechy kompromitacji. Równie wysokie zwycięstwo Wisły nr’ 
nad Polonią bytomską i Polonii warszawskiej nad Widzewem jest jurt łat-' 
wiej wyt’umaczalne. Ale niech przemawiają wyniki (na pierwszym miej.; 
scu gospodarze):

Rzeźnicki zdobywa puchar
POZNAŃ Wyścig kolarski „Ekspre* 

su Poznańskiego" po Ziemiach Od’ 
i zyskanych w którym uczestniczyło 35

kolarzy z całej Polski, zakończył się 
zwycięstwem faworyta — Rzeźnickie’ 
go (ZZK W*wa), który wygrał wszy’ 
stkie etapy, uzyskując łączny czas 
12 godz. 03,16,6. Na drugim miejscu 
uplasował się Wyględa (Ruch), na 
trzecim Komorniczak (HCP). Dalsze 
miejsca zajęli kolejno: Rozumek, Vogt 
(Stomil Pozn.), Migaś (ZZK Gorzów), 
Frąckowiak (ZZK Pozn.), Wydarkie’ 

WARSZAWA. Uchwałą Prezydium ; tury fizycznej, wychowania fizyczne* wicz (Stomil), Krelikowski (ZZK War’ 
d-j_. ji- c------  . i szawa) i Kmychała (Stomil).

Bieg odbył się na trzech etapach: 
Poznań — Zielona Góra, Zielona Góra 
— Świebodzin — Gorzów, Gorzów — 
Pniewy — Poznań.

GUKF dysponuje
wszystkimi obiekłami sportowymi

Naczelnej Rady dla Spraw Młodzieży ; 
1 Kultury Fizycznej, Główny Urząd j 
Kultury Fizycznej otrzymał prawo j 
dysponowania wszelkimi terenami, o* 
biektami i urządzeniami kultury fi’ 
zycznej i sportu.

Uchwała ta upoważnia Główny U’ 
tząd Kultury Fizycznej do regulowa* 
nia zgodnie z faktycznymi potrzeba* | 
mi terenu wszystkich spraw, związa* • 
nych z korzystaniem z terenów, obiek 
tów i urządzeń kultury fizycznej i i 
sportu, bez względu na to, czyją one -

go i sportu.
Uchwała ta ma niezwykle doniosłe 

znaczenie dla życia sportowego w Pol 
see. Praktyka wykazała, że dotych’ 
czas a gospodarka obiektami i urzą* 
dzeniami sportowymi pozostawiała 
wiele do życzenia. W większości wy* 
padków obiekty i urządzenia te nie 
były należycie wykorzystywane i udo 
stępn one. Częstokroć stanowiły one 

i i reprezentowały tylko interesy klu’ 
bów.

Ruch — ZZK 2:0
ŁKS —AKS 1:4
Rymer — Cracovia 1:2
Polonia (W) — Widzew 6:1
Tarnovia — Legia 1:3 
Wisła — Polonia (B) 5:0 
Warta — Garbarnia 0:5

1.
2.
3.
4.

Ruch 
AKS 
Legia 
Cracovia

5. Wisła 
6. Garbarnia

Rymer 
Tarnovia
Polonia (B)

7.
8.
9.

10.
11.
12.
13.
14.

Tabela rozgrywek 
gier

4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4

Warta
Widzew 
Polonia (W) 
ŁKS

pkt. 
’ 8

6
6
6
5
4
4
4
4
3
2
2
2 
0

st. bram. *
14:5
11:6
8:4 
9:7

13:3 
6:3 
7:5 
5:8 .
7:12 ' ści wypadków technice bokserskiej 
6:8

5:11 
6:14 
9:14 
8:17

Konferencja wyszkoleniowa
WARSZAWA. W sali konferencyj' 

nej PZPN w Warszawie odbyły się 
„„„ , > obrady pierwszego powojennego zja’

są własnością. GUKF upoważniony I Dzięki nowej uchwale sprawa nale’ zdu referentów wyszkoleniowych 
jest również do ustalania i zatwier* żytego wykorzystania urządzeń i o* Okręgowych Związków Piłki Nożnej, 
dzania celowości rozbudowy wszel’ biektów sportowych wkroczy na zdro’ W zjeźdżie, któremu przewodniczył 
kich nowych urządzeń w zakresie kul’ we i właściwe tory. wiceprezes PZPN p. Krug brali udział

^poświęcają zbyt mało uwagi.
J I tu z pomocą przychodzi doskonały 
* podręcznik 1. Dobranszky'ego. W rę* 
♦ ku trenera, zawodnika lub zwolenni* 
I ka boksu książka ta stać się powinna 
t użytecznym przewodnikiem, względ* 
? nie nomocą w nauce i nauczaniu.
J Użyteczność książki podnosi ‘dobrze 
«zestawiony szkic historyczny doły* 
• czący rozwoju sztuki bokserskiej od 

okręgów oraz 2f czasów starożytnych oraz Wyciąg z
♦ Regulaminu Polskiego Związku Bok* 

celu ustalenie jed*’» serskiego.
tki/'h nkrpuńw sv»?-----------

przedstawiciele 15 
podokręgów piłkarskich.

Obrady miały na/ 
noli tego dla wszystkich okręgów sy’| —------
stemu szkolenia kadr instruktorskich? •) I. Dobranszky. Technika boksu, 
juniorów oraz zawodników zaawan’j Wyd. G.K.W. 1948 r., str. 162, rys. 96, 
sowai»ych. J cena 380 zł.
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Koronowo wyprodukuje 50 wagonów
iiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiimii!!IiliIIIIIi:llil!illlll dla Bydgoskich Ko!ei Powiatowych

:cz

Domu

getcie.

Oddział miejscowy dla prenumeraty 
I ogłoszeń: Jagiellońska nr 2 (Pod 

Arkadami), tel 24-29.

Piąta rocznika powstania 
w gatcie

(re). Staraniem Wojew. Komitetu 
Żydów Polskich w Bydgoszczy od­
była się wczoraj w Pom.
Sztuki akademia w związku z pią­
tą rocznicą powstania w 
Sprawozdanie z akademii zamieści­
my w numerze jutrzejszym.

W czwartek recital Szpinal- 
skiego

Po występach wielu znakomitych 
pianistów czwartkowy recital Sżpi-■ 
nalskiego będzie punktem kulmina- i 
cyjnym imprez koncertowych bie-| 
żącego sezonu. Podróż koncertowa * 1 * 
wielkiego artysty po Stanach Zjedn. i 
i Kanadzie była jednym nieprzerwa­
nym pasmem triumf w sztuki pol­
skiej i jej znakomitego odtwórcy.! 
Koncert odbędzie się 29 bm. o g. 
20 w Pom. Domu Sztuki. Bezpo­
średnio po koncercie artysta udaje 
się do Pragi, gdzie na zaproszenie 
rządu czechosłowackiego weźmie 
udział w „Wiosennym Festiwalu 
Koncertowym".

(kł). Zakończone zostały elimi­
nacje wojewódzkie zespołów świetli­
cowych, współzawodniczących o 
wejście do finałowych rozgrywek w 
Warszawie. Spośród 53 zgłoszonych 
zespołów, sądy konkursowe zakwa­
lifikowały do eliminacji wojewódz­
kich 21 świetlic. Reprezentowane 
były świetlice — oprócz bydgoskich 

z Torunia, Włocławka, Grudziądza, 
Gniewkowa i Piechcina.

W grupie I — pierwsze miejsce 
zdobyły: Fabryka Sygnałów Kolej,
i Ciszewski z Bydgoszczy, na dru­
gim miejscu uplasował się Zw. Zaw. 
Kolejarzy, Bydgoszczy, 3. Fabryka 
Obuwia „Leo“ — Bydg. , 4. Wy­
twórnia NitrozwiązkóW — Łęgnowo,

* Walne zebranie Aeroklubu 
Bydgoskiego — 10 maja br, o g. 17.30 
w lokalu A. B. przy Al. 1 Maja 92.

skiej, plenarne zebranie wszystkich 
członków Zw. Inwalidów Wojennych 
RP Koło Bydgoszcz.

* Miejski Komitet Wyk. Biegu 
Narodowego. We wtorek 27 bm. 
godz. 19 na Stadionie zebranie Ko­
mitetu oraz sędziów wyznaczonych 
do biegu. •

* Hufiec Harcerzy przypomina, 
ze ćwiczenia gimnastyczne odbędą 
się we wtorek o g. 18 w sali gim­
nastycznej przy ul. Jagiellońskiej 19.

♦ Harcerski Klub Sportowy. — 
Zbirka klubu w środę 28 bm. o g. 
18.30 na Stadionie Miejskim. Przy­
bycie obowiązkowe. Zarząd.

+ KS ZZK „Brda". Zebranie za­

Bilety w kasie Pom. Domu Sztuki 
w godz. od 10—13 i od 15—18. .

Wypadek samochodowy
Dnia 24 bm. wydarzył się wypadek 

samochodowy przy ul. Toruńskiej na 
wysokości nr 15. Stwierdzono, że 
samochód ciężarowy marki „Renault" 
nr rej. H—41485 prowadzony przez 
szofera Gawrońskiego Edwarda zam. 
w/m przy ul. Piotrowskiego 21/1, na’ 
jechał na wóz jednokonny właśc. p. 
Michała Durdy, zam. w Wypalenis’ 
kach pow. Bydgoszcz. Na skutek zde’ 
rżenia wóz został lekko uszkodzony. 
Ofiar w ludziach nie było.

Nieustanna nrnca P i. Cho­
rągwi Harcerek

BYDGOSZCZ (iza) Pomorska Cho’ 
"ągiew Harcerek w tym roku zorgani’ 
iłowała akcję letnią. Od 17 do 20. 4. 
br. odbyły kursy Pom. Chor. Har’ 
cerek i to w zakresie: harcerskiej 
r.łużby Polsce, 2. kurs wychowania 
fiz. i zdrowia, 3. kurs gospodarczy. 
Ogólna liczba uczestniczek wynosiła 
około 160 druhen z całego Woje’ 
wództwa.

Komendantką kursu była drh hm 
Maria Zielonacka, — komendantka 
chorągwi.

Pomorska Chorągiew Harcerek 
składa na tej drodze wykładowcom 
na kursie akcji letniej harcerskiej 
służby Polsce za trud inspektorowi 
szkolnemu p. Frankowskiemu, za u’ 
możliwienie zapoznania się z pracą 
przedszkoli — serdeczne podzięko’ 
wanie.

Ze sportu^
Zryw (Grudziądz)—Brda 11:5

GRUDZIĄDZ. Miejscowy Zryw po­
konał w towarzyskim meczu pię­
ściarskim Brdę w stosunku 11.5. K

Wisła — Polonia 0:0
GRUDZIĄDZ. Miejscowa Wisła w 

spotkaniu mistrzowskim z Polonią 
uzyskała wynik bezbramkowy 0:0.

Chojniczankn — Pomorzanin 
3:2

CHOJNICE. W piłkarskim meczu 
mistrzowskim miejscowa Chojnkzan- 
ka odniosła sensacyjne zwycięstwo 
nad mistrzem Pomorza — Pomoiza- 
ninem w stosunku 3’2 (3:1). W ten 
sposób rewelacyjna forma Chojni- 
czanki w obecnej rundzie po jej re­
misie uzyskanym w Grudziądzu z 
SGKS potwierdza się. Bramki dla 
zwycięzców zdobyli: Paszek (2) i 
Wrycza. dla pokonany : ■-
ki i Sapok.

BYDGOSZCZ (piw) Bydgoskie Ko­
leje Powiatowe mogą poszczycić się 
nowym ważnym osiągnięciem. Wczo­
raj odbyło się przejęcie przez Za­
rząd Kolei dwóch nowych wagonów 
wyprodukowanych w własnych war­
sztatach w Koronowie. Wagony, któ- | 
re mieliśmy możność zobaczyć na 
dworcu, są zbudowane solidnie i e- 
stetycznie, przystosowane zarówno ! 
do wycieczek, jak i do przewozu to­
warów. Do 9 maja br. warsztaty w ■ 
Koronowie wykończę około 50 takich i 
wagonów. Na podkreślenie zasługuje I 
niski koszt produkcji (około 137,000 
zł za 1 wagon), podczas gdy oferty 
Innych firm opiewały na zł 480.000 
za wagon. BKP oszczędzają więc w 
ten sposób na jednym wagonie około 
300.000 zł.

Produkcja wagonów niewątpliwie 
przyczyni się do usprawnienia komu 

i nikacji podmiejskiej, co jest szCze- 
। gólnie ważne w sezonie letnim. We- 
I dług zapewnień Dyrekcji, latem będę 
i kursowały do Opiawca co godzinę

Z obrad cechów rzeźnjckich i wędl ivarsk'ch

O rynku mięsnym
BYDGOSZCZ (ef) Jak już pokrótce 

informowaliśmy, odbyło się tu pod 
przewodnictwem p. Godka posiedze= 
nie delegatów Zw. Cechów Rzeźnie’ 
kich i Wędliniarskich z terenu woj. 
pomorskiego. W obradach wzięli rów’ 
nież udział wicewoj. Jakubowicz 
nacz. Urzędu Skarbowego Wł. Wo= 
chna, komisarz dla Spraw Organizacji 
Gospodarki Mięsnej Plewako.

Zgodnie z programem obrad prze’ 
wodniczący p. Godek wygłosił refe’ 
rat gospodarczy o znaczeniu księgo’ 
wości. Z kolei p. Plewako zaznajomił 
zebranych z organizacją rynku mięs’ 
nego, omawiając 3 etapy tej organi’ . zrozumiałych przez niego obowiąz’ 
zacji: podaż, pośrednictwo, sposób' ]<ów społecznych. !
rozprowadzenia mięsa i zaopatrzenie I 
konsumenta. W większych ośrodkach ! 
zostaną powołani komisanci końce’ 
sjonowani, którzy regulować będą do’ 
pływ mięsa na rynek, a w wypadku 
jego nadmiaru na miejscowym rynku,

Po wszystkich referatach nastąpiła 
ożywiona dyskusja, której przed' 
miotem były bolączki Zw. Cechów 
Rzeżnickich i Wędliniarskich, głów' 
nie sprawa podatków i domiarów po' 
datkowych. W odpowiedzi na nie1 
przemówił nacz. Izby Skarbowej p. 
Wł. Wochna. Następnie przemówił 
wicewoj. Jakubowicz zwracając uwa’ 

| gę na konieczność planowej gospo' 
darki w związku ze zmianą struktury 
gospodarczej naszego państwa, oraz 
na zadania i cele sektora prywatne' 
go. Wicewojewoda wyraził rzemio' 
słu pomorskiemu uznanie dla dobrze

odprowadzać będą je na sąsiednie 
tereny. W mniejszych ośrodkach 
aktualną staje się sprawa spędu trzo’ 
dy chlewnej i bydła i zorganizowa’ 
nie jak największej ilości targowisk.

W dalszym ciągu omówiono spra’ 
wę ochrony pogłowia, a p. Filipow’ 
ski przedstawił kwestię zakupu zwie’ 
rząt rzeźnych w terenie.

Ąktualne zagadnienia, a więc spra’ 
wę inspektoratu pracy, sprawę utrzy’ 
mania marż zarobkowych, zagadnie’ 
nie równego startu dla wszystkich 
sektorów, sprawę spędów i targów, 
oraz chłodnictwo zreferował wicepre’ 
zes Zw. Cechów Rzeżnickich i Wędli’ 
niarskich p. Rucki z Torunia a sekre’ 
tarz Związku p. Balcerowicz zapoznał 
zebranych z przymusem cechowym 1 
nową organizacją związków rzemieśl’ 
niczych.

Wydz. Apr. m. Bydgoszczy podaje 
do wiadomoci, óe karty wymienne 
i zaopatrzenia na miesiąc czerwiec 
br. wydawać się będzie od dnia 28 
bm. w Wydz. Apr. (ul. Grodzka 25, 
pok. 6 b) w nast. kolejności ulic: i

A) karty wymienne przez prowa­
dzących meldunki: dnia 28 i 29 bm. 
ulice na litery A, B, C, D, E, F, 
dn. 30 bm. i 3. 5. br na lit. G, H, I, 
J, K, L; dn. 4 15 5.*  br. na lit. E, 
M, N, O, P, R i dn 7 i 8 5. br. na lit. I 
S, S, T, U, W, Z, Z. B) karty zao­
patrzenia przez prowadzących mel­
dunki: dn. 11. 5. br. na lit. A, B, C, 

i D, E, F ;dnia 12. 5. na lit. G, H, I, J, 
K, L; dn. 13. 5. na lit. Ł, M, N, O,i 
P, R i dn. 14. 5. na lit. S, S, T, U, W, 
Z, Ż; C) karty zaopatrzenia przez za- | 
kłady pracy: dn. 15. 5. br. oznaczone
rejestrem A, B, C, D, E, F, G, H; i
dn. 18. 5. br. — I, J, K, L, M. N; I
dn. 19. 5. br. — O. P, R, S, T; dn.
20. 5. br. — U, W; dn. 21. 5. br. — 
Z, Ż. •

Z dniem 21.' 5. br. kończy się roz­
dział główny kart zaopatrzenia na 
miesiąc czerwiec 1948 r. Rozdział 
dodatkowy dla osób, które z uspra­
wiedliwionych powodów nie mogły 
pobrać kart wymiennych i zaopatrz.

Mistrzowie bokserscy 
DOW II

BYDGOSZCZ. W finałach turnieju 
bokserskiego o mistrzostwo DOW 
II zwycięstwo odnieśli i tytuły mi­
strzów zdobyli wedlu ’ kolejności wag 
następujący zawodnicy: Jarosławski i 
(Bydg.), PochWalewski (Toruń), Ja- 
szowski Gdańsk), Pietrzak (Toruń). 
Żabiński (Bydg.). Sołtysiak (Toruń). 
Patryjak (Gdańsk). PikuL (Toruń).

Brda — SGKS 4:2
BYDGOSZCZ. W meczu piłkarskim 

o mistrzostwo Pomorza Brda poko­
nała SGKS 4:2 (0:2). Zawody odbyły , 
się przy silnym wietrze.

Obuwianka (Tczew) — Zjed-' 
noczenie il 11:5

TCZEW. Miejscowa Obuwianka 
i wygrała spotkanie bokserskie z re- 
1 zerwami Zjednoczenia bydgoskiego 

w stosunku 11:5.

na m-c czerwiec 1948 r. odbędzie się 
następująco: dla kart wymiennych 
od 31. 5. — 4. 6. 1948 r„ dla kart 
zaopatrzenia dzień 10. 6.. 1948 r.. 
Dzień 10. 5. br. przeznacza się wy­
łącznie na rozdział dodatkowy kart 
zaopatrzenia na m-c maj 48 r. Z 
dniem tym kończy się rozdział kart 
na m-c maj br. i po tym terminie 
kart na m-c maj br. wydawać się nie 
będzie.

Prowadzących meld. ostrzega się 
przed składaniem zapotrzebowania 
kart wymiennych dla osób zameldo­
wanych na pobyt czasowy (za wyjąt­
kiem uczni szkolnych i nowoprzy­
byłych repatriantów). Z dniem 
1 maja br. przyznane zostały u-

pociągi kolejki, co da wszystkim 
Bydgoszczanom możność wypoczyn­
ku i kąpieli zdała od kurzu miejskie­
go. Nawiasem zaznaczamy że kąpie­
lisko w Oplawcu rozbudowuje się 
tak, żie w pierwszej połowie maja bę­
dziemy mogli korzystać z wszelkich 
udogodnień. Na miejscu

nów kolejki podmiejskiej będzie mia 
ła du*że  znaczenie gospodarcze dla 
powiatu, gdyż przy dostatecznym ta­
borze kolejowym, będzie można po­
myśleć o racjonalnym rozprowadzę, 
niu między rolników powiatu wapna 
nawozowego, produkowanego w cu-

powstaną ’ krowni w Nakle, a w czasie kampa- 
szatnie, w dni świąteczne i niedziele nii cukrowej, jak i w okresie zbio- 
przewidziane są rozrywki, koncert 
itp.

Poza tym produkcja nowych wago, cję m. Bydgoszczy.

rów jesiennych zwiększony tabor po­
zwoli na szybkę i sprawną aprowiza-

„Dobry" N i emi ec-członek Selbstschutzu
BYDGOSZCZ (re) Krótko po klęsce habilitowańie go i przyznanie mu pel 

Niemiec, do Sądu Grodzkiego w Ko- ’ ni praw obywatelskich. Wnioskodaw- 
ronowie wpłynął wniosek o rehabi- i ca powołał jednocześnie szereg świad 
litację mieszkańca Wierzchucina Kró ‘ ków-Polaków, mających potwierdzić 
lewskiego pow. bydgoskiego — Ri- i jego zachowanie się w ub. latach, 
charda Wessela, który podkreślając i 
swoją lojalność względem Polaków iI osób, 
powołując się na udzielaną im w cza ' 
sie okupacji pomoc, prosił sąd o zre-

Przed sądem przewinęło się szereg 
które wydały wnioskodawcy 

dodatnią opinię. Znaleźli się jednak 
i inni, których zeznania rzuciły na 
osobę Wessela zupełnie inne światło.

Dochodzenia potwierdziły tę oko­
liczność. Okazało się, że Wessel o- 
trzymał po zajęciu tych terenów 

i przez Niemców, II grupę i wstąpił do 
miejscowej komórki „Selbstschutzu", 
gdzie pełnił rozmaite funkcje. Pilno­
wał m. in. zatrzymywanych Polaków 
legitymował ich i brał udział w wy­
siedlaniu ludności polskiej. Pewnego 
dnia wszystkich Polaków z Wiskitna 
spędzono na szosę ,i zaczęto ich bić, 
kopać, lżyć itp. Celowali w tym mło­
dzi Niemcy, którzy dla większego 
„efektu'*  kazali zatrzymanym czołgać 
się, przysiadać, co wywoływało u 
starszych Niemców, pilnujących „po- 
rządku*'  z karabinami, salwy serdecz 
nego śmiechu. Wśród tych ludzi o 
tak wysokim „poczuciu humoru" był 
również i Wessel.

W wypadku udowodnienia winy, 
Niemcowi grozi surowa kara, Rozpra 
wa wykaże, czy Wessel był tym „do­
brym Niemcem'*,  czy też krwawym 
zbirem z „Selbstschutzu’*.

Karty wymienne i zaopatrzenia
prawnienia do pobierania kart za­
opatrzenia wg kat. III dla emerytów 
powyżej 60 lat i ich członków ro-i 
dżin powyżej lat 12 wg kat. HR, I 
wzgl. IRD dla członków rodzin po­
niżej lat 12. Uprawnieni emeryci 
złożą przy odbiorze kart zaopatrze­
nia zaświadczenia Urzędu Skarbo­
wego, ze oprócz emerytury żadnych 
dochodów nie posiadają. W związku 
z powyższym uprawnieni pobiorą za 
pośrednictwem prowadzących mel­
dunki karty wymienne w rozdziale 
dodatkowym w czasie od 29 bm do I 
4. 5. br. i pobiorą swe karty zaopa- ' 
trzenia w dniu 10. 5. 1948 r.

Równocześnie prostuje się komu- 
nikat prasowy z dnia 25. 4. 1948 r. 
w sprawie dobrowolnego datku na I 
cele PCK z tym, śe od każdej wy­
danej karty wymiennej pobierać się I 
będzie opłatę po 2 zł, przy odbio-j 
rze kart wymiennych na m-c czer­
wlec br., i po 1 zł przy odbiorze1 filadzie. 
kart wymiennych na mieś.
sierpień i wrzesień br.

Z konkursu zespołów świetlicowych

Eliminacje wojewódzkie zakończone

TEATR MIEJSKI: We wtorek, 
środę i czwartek (27, 28 i 29 bm.) 
zespół Teatru Ziemi Pomorskiej 
wystawi pełną słonecznego hu­
moru komedię Dom otwarty".

Pomorzanin: Wór d ludzi. Po­
lonia: Pani Miniver. Wolność: 
Gospoda świąteczna. Orzeł: O- 
statni Etap. Gryf: Guwernantka. 
Bałtyk: Niewidzialny detektyw. 
Aktualności: Program nr 3.
# Dyżurny lekarz kolejowy dnia 
27 bm. dr Jankowski, ul. Mar­
cinkowskiego 11.

DYŻURY APTEK do 1 maja 
br. apteka „Centralna", Al. 
1 Maja 27, tel. 23-14 i apteka 
„Pod Złotym Orłem", Rynek 1, 
tel. 19-31. !

PRZYt BODNIA PRZECIW 
WENERYCZNA (Wały Jagieł 
tońskie 12) czynna codziennie 
od godz 8—15 Osobne porad 
nie lekarskie dla mę czyzn we 
wtorki i piątki od godz 8 — 11 
dla kębiet — w poniedziałki 
i czwartki.

Środa, dnia 28 kwietnia 1948 r.
6.00 Progr. og.-polski. 11.57 

Progr. og.-polski. 14.00 Progr. 
og.-polski. 14.55 Kursy radiowe 
dla nauczycieli — „Pogląd na 
świat i postawa społeczna w o- 
kresie dojrzewania '. 15.02 Przegl. 
prasy pom. 15.10 Audycja repor­
tażowa pt. „Gazeta Zachodnia — 
bydgoskie pismo codzienne o 
nakładzie 100.000" — opr. red. 
Zdz. Kunstman. 15.25 Słucho­
wisko Boi. Blocha — „Jak głupi 
Maciek zabił zielonego smoka". 
15.50 Koncert reklamowy. 16.00 
Progr. og.-polski. 22.45 Koncert 
życzeń. 23.30 Zakończ, audycji.

iRGANIZACJI BYDGOSKICH

♦ Uwaga inwalidzi wojenni oraz 
wdowy! 27 bm. o g. 18 w sali Re­
sursy Kupieckiej przy ul. Jagielloń-

rządu w czwartek, 29 bm. o g. 18 
w sekretariacie klubu przy ul. 
Dworcowej 89/6. W dn. 1 maja 
klub bierze gremialny udział w de- 

-------  ---------- Uprasza się wszystkich 
lipiec, । członków o bezwzględne stawienie 

|się.

55. Millner — Bydg., 6. Poligraficy 
— Toruń, 7. „Pasamon" — Bydg., 8. 
Gazomierze — Toruń, 9. EGT — To­
ruń, 10. Fabr. Wapna — Piechcin, 
11. Poligraficy — Włocławek.

W grupie II — Pierwsze miejsce 
uzyskał ZZK, Toruń, 2. Kauczuk, 
Bydgoszcz, 3. Klanke, Włocławek, 
4. Przetwórnia Mięsa, Bydg. i „Unia" 
Grudziądz. 5. „Celuloza", Włocławek, 
i „Stella" Włocławek, 6. Przeds. Bu­
dowlane, Gniewkowo i Zakłady 
Drzewne, Grudzi dz. Świetlica fa­
bryki „Prom" z Bydgoszczy wystąpi­
ła poza konkursem i została wyróż­
niona za dobrze zmontowan’ insce­
nizację z udziałem zespołu dziecię­
cego.
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Migawki
Z TARGÓW POZNAŃSKICH

(Dokończenie ze str. 2-giej)

nad 100 wagonów eksponatów, a nie­
które z tych eksponatów ważyły 
przeszło 50 ton.

Zwiedzając Targi trzeba sobie do­
brze uświadomić ogrom pracy doko­
nanej przez robotników transporto­
wych.

Do stoiska holenderskiego ściągają 

tłumy. Magnesem przyciągającym, 
pomijając wszystkie może nadzwy­
czaj ciekawe eksponaty, jest tajem­
niczy pokoik, do którego wejście o- I 
słonięte jest kotarą i nad którym u- j 
mieszczony napis głosi: „Zaczarowa­
ny ogród".

Przed kotarą panuje wiecznie tłok. 
Już przez dwa dni usiłuję ujawnić, 
co to za „zaczarowany ogród*' kryje 
się za tą kotarą, ale nadaremno. Ścisk

jest tutaj niezmierny. Trzeba się 
więc uzbroić w cierpliwość i w mię­
dzyczasie zwiedzć inne pawilony. 

W jednej z restauracji targowych 
zaobserwowałem taką scenę:

Przy suto zastawionym stoliku 
zaspakaja głód i pragnienie sześć o- 
sób, trzy eleganckie panie i trzej 
równie elegancko ubrani panowie. 
Kelner obsługuje z największym en­
tuzjazmem. Wiadomo, goście mają 
„forsę**. Na żądanie kelner sporzą­
dza rachunek, towarzystwo wstaje, 
a jeden z panów wyciąga z kieszeni

pieniądze i daje niedbale zwitek ban­
knotów kelnerowi ruchem oznaczają­
cym: reszty nie trzeba. Kelner chowa 
pieniądze i w pokłonach odprowadza 
gości. Dopiero po sprzątnięciu stolika 
przelicza odebrane pieniądze. Jest 
przerażony! Pieniądze pokrywają za­
ledwie drobną część rachunku!...

Niech żyje spryt i tupet „eleganc­
kiego" pana!• ••

Na zakończenie nie mogę powstrzy­
mać się od uwagi. W ub. roku wi­
działem panie omdlewające na widok 
pięknych eksponatów przemysłu 
włókienniczego. W tym roku wszel­
kie omdlewanie jest niepotrzebne, 

gdyż każde z pożądań pięknej pani 
zaspokoją natychmiast przystojni 
ekspedienci w sklepach sprzedaży 
detalicznej Centrali Tekstylnej. W 
tym rokit omdlewać będą raczej nie­
szczęśni mężowie, którym wypadnie 
płacić.

Zanotowałem sobie do wyjaśnienia 
i następującą sprawę: jak zapatruje 
się kupiectwo prywatne Poznania na 
konkurencję Centrali Tekstylnej na 
Targach, gdzie właściwie nie powin­
na mieć miejsca sprzedaż detaliczna.

W. J.

Znany od 1910 roku niezawodny w użyciu

ODSIWIACZ
Fmy „PARFUMERIE d’ORIENT, i. Ostrowska i Ska

Łódź, 11 Listopada Nr 4
Żądać wszędzie 04699 Żądać wszędzie

; K IR E M przecw pieg°m AXEL A 5
Apt. J. GADEBUSCHA w POZNANIU 04383 J 

ł od 35 lat znany i skuteczny kosmetyk (

Porcelana — Porcelit — Fajans — Szkło 
stołowe i gospodarcze — Kamionki 

polecamy w wielkim wyborze 04996

T. Sobkiewicz i Ska z o. o.
Hurt, porcelany — szkła — fajansu i galanterii stołowej

Poznań, Garbary nr 52, telefon nr 46-29
■■■—™ ......... r
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67 °/o udziałów
interesu gastronomicznego

dużej frekwencji na Wybrzeżu od­
stąpię, ewentualnie wydzierżawię. 
Przyczyna: choroba Zgłoszenia 
IKP Cdynia pod „Rychło" ososs 
IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHIIIIIIIIIHHIHttl

„Papeteria"
Wytwórnia kartonaży
POZNAŃ, ul. Promienista 75

Poleca;
opakowania dla Przem. Chem.- 
Farmaceutycznego jak pudełka 
do proszków, zasypek, maści 
i ampułek w różnych wielko­

ściach i wykonaniu 03050

OGŁOSZENIE
o zawarciu związku małżeńskieao w Danii

Podaje się do wiadomości publicznej, że: Kerlo Vilhelm Jer*, 
sen, Vester Klif, Tversted, robotnik, ur. w Tversted Sogn, Dania 
oraz Klara Ihe, zam. w Topolnie, pow. Swiecie, ur. w Topolnie, 
pow. Swiecie, zamierzają zawrzeć związek małżeński. Ewentualne 
przeszkody do zawarcia powyższego małżeństwa należy zgłosić w 
ciągu 21 dni od daty zamieszczenia niniejszego ogłoszenia do 
wójta w Tversted Sogn, Okręg Sindal, Dania.

Biuro wójta w Tversted, dnia 12 kwietnia 1948 r.
05152) Wójł (—) Chr. Sorensen.

MIKROSKOPY

IPOMPY
I ..............

wszelkiego rodzaju
Węże do wody
Węże specjalne do benzyny 
Spójlci i wyloty do węży 
Płyty uszczelniające

St. Duchowski
POZNAŃ, ul. MiBlżyńskiego 16

TeL 32-26

-iZYBY SAMOCHODOWE 
poleca 04*8

FABRYKA LUSTER 
. SZLIFIERNIA SZKŁA 

W. MAŁUSZEK i S-ka 
GDAŃSK-ORUNIA, Plac Kolejowy 3

WŁOSIE KOŃSKIE
(ogony) każdą ilość kupuje 
Drąźkowski i Ska, Bydgoszcz, ul. 
Wyzwolenia 1 (przy Placu Tea­
tralnym). (3289

PRZETARG NIEOGRANICZONY
Zarząd Okręgowy Państwowych Nieruchomości Ziemskich w 

Koszalinie ogłasza przetarg nieograniczony na przeprowadzenie 
remontu dwóch krochmalni w następujących majątkach:

1. Dłusko, pow. Wałcz, zespół Czaplice.
2. Dzikowo, pow. Wałcz, zespół Dzikowo.
Wszelkie informacje jak również ślepe kosztorysy można otrzy- 

mać (kosztorysy za zwrotem kosztów) w Okręgu P. N. Z. w Ko­
szalinie, ul. Matejki nr 14.

Oferty w nieprzejrzystych kopertach nie ujawniających firm 
należy składać w Sekretariacie Okręgu dogodź. 11, dnia 10 maja 
1948 r. o której to godzinie nastąpi otwarcie kopert

Do oferty winien być dołączony kwif na wpłacone wadium 
przetargowe w wyspkości 1% (jeden) zaoferowanej sumy, wpła­
cone w Banku Rolnym w Koszalinie konto Nr 136.

Zarząd Okręgowy P. N. Z. zastrzega sobie prawo swobodnego 
wyboru oferenta bez względu na oferowaną sumę, jak też unie­
ważnienia przetargu bez podania powodów i bez ponoszenia 
z tego tytułu jakichkolwiek odszkodowań. Nadto Zarząd Okręgo­
wy zastrzega sobie prawo podziału robót między poszczególnych 
oferentów oraz prawo zmniejszenia robót.
(05134) Dyrektor Ini. Wł. Czarnecki.

Zakłady Chemiczne „Gatra“ 
MYDŁO 

luksusowe, He irania i pumessuwa
Ceny fabryczne - dla hurtowni rabat 
Gdańsś-Wrzeszcz, Sienkiewicza 9/3 

06032

— Epidiaskopy — Projektory 16 
mm — Sztopery — Wagi ana­
lityczne — Pewiększalniki — Fo­
toaparaty — Cyrkle kupuje, — 
sprzedaje: Jan Pujdak i Ska, 
Łódź, Piotrkowska 83. (04572

Samochód
marki „Mercedes" 170 V dobry 
stan sprzedam Kimmel Sopot, 
Rokossowskiego 6 a, tel. 513-29.

05149

Stoły i krzesła 
ogrodowe sprzedam. Bydgoszcz, 
Al. 1 Maja 20. (3383

Potrzebny 
czeladnik cukiernik. Ostróda, 
skrytka pocztowa 53. (05143

Kucharka 
restauracyjna na sezon letni nad 
morze potrzebna. Oferty z odpi­
sem świadectw oraz wysokość 
pensji skierować do IKP Gdynia 
pod „Sezon". (05120

MEŁKĘ najlepiej płaci i wymienia 

surowe, futerkowe, kupuje
a. Łódzka Hurtownia Art. Włókienniczych, Poznań, św. Mar- 

i cin 61. Teł. 35-40. Filia: M. Focha 16, w Hali Targów
! Poznańskich, naprzeciw Dworca Zachodniego. Tel. 63-31.

Ul NAUKA
MŁODZIEŃCY 

z powołaniem kapłańskim, wiek 
17—22 lat, ukończona szkoła 
powszechna, mona się zgłaszać. 
Zaawansowani w nauce (i ponad 
22 lat) na kurs wyższy. Zakład 
Spóźnionych Powołań Kapłań­
skich Słów. ApoitcWwa Katolic­
kiego (Księża Pallotyni), Cheł­
mno, Pomorze ''•-•■'orcowa 38.

05153

KRAWATY. SZALE I KOSZULE 
poleca, wzory najmodniejsze — 
najtaniej — Wytwórnie Edward 
Krysiak, Łódź, Piotrkowska 136 
Wysyłamy za pobraniem pocz­
towym (04585

OGOLNOPOLSKI -----
RROGRAM RADIOWY

Środa, dnia 28 kwietnia 1948 roku.
6.00 Sygnał czasu, pieśń poranna. 6.05 Gimnastyka poranna. 

6.15 Wiadomości poranne. 6.20 Zegarynka muzyczna. 6.50 Pro­
gram dnia 7.00 Dziennik poranny. 7.15 Zegarynka muzyczna. 8.20 
Informacje ogólnopolskie. 8.25 Skrzynka PCK. 8.35 „Zaklęty dwór" 
— powieść W Łozińskiego. 8.50 Muzyka popularna. 9.00 Gazetka 
radiowa dla szkół. 9.15 Audycja Ministerstwa Oświaty. 9.35 Przer­
wa. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z wieży Mariackiej. 12.04 Dziennik 
południowy. 12.15 „Dym" — nowela Marii Konopnickiej. 12.30 
Koncert dla młodzieży. 13.30 Przerwa. 14.00 Haydn — kwartet 
D-dur, op. 64, nr 5 w wyk. krakowskiego kwartetu. 14.35 Kłopoty 
Małgorzaty — słuchowisko dla dzieci 16.00 Dziennik popołudnio­
wy. 16.20 Rezerwa dziennika. 16.30 Głos młodych. 16.40 Jugosła­
wia walcząca — audycja dla młodzieży. 17.00 Melodie operetko, 
we — Mała Orkiestra PR. 17.45 Radiowy Uniwersytet Ludowy. 
18.00 Lekcja języka rosyjskiego. 18.15 Audycja rozrywkowa — ze­
spół Instrumentalny Jana Cajmera. 18.45 „Zaklęty dwór" — po­
wieść W. Łozińskiego. 19.00 Audycja dla wojska. 19.30 Wieczorna 
serenada. 20.00 Dziennik wieczorny. 20.30 Rezerwa dziennika. 
20.50 Karol Libelt — audycja w opr. Stanisława Strugarka. 21.00 
Audycja chopinowska w wyk. Marii Wiłkomirskiej. 21.30 Z życia 
Rumunii. 21.50 Pogadanka sportowa. 22.00 Muzyka lekka. 23.00 
Ostatnie wiadomości. 23.15 Program na jutro. 23.30 Zakończenie 
audycji, hymn.

ILUSTROWANEGO KURIERA POLSKIEGO
ogłoszeńprzyjmujemy codziennie w naszym dziale

w Bydgoszczy, Jagiellońska 2
pod Arkadami, telefon 24-29 od godz. 8-mej do godz. 17-tej 

w niedzielę od godz. 11-tej do 13-tej
oraz we wszystkich naszych Oddziałach I Agenturach

Konta: PKO ,.ZRYW“ Nr V1-135. PKO IKP Nr Pl-140, Konto bieżące: Bank Gosp. Spółdz. Bydgoszcz Konto Nr 8086

Opony amerykańskie 
Firestone — reszta transportu. 
Jeszcze są wymiary 550X16. Ce_ 
na kompletu zł 24.600.— Biuro 
Techniczno-Handlowe, Szczecin, 
Subisława 1, tel. 23-32. (05151

Ul KUPNO

Srebro 
fm-mefy, zł' ’., wyroby) kunuje 
stale Fabryka Fotochemiczna — 
.ALFA*', Bydarx-.cz. Garbary 3.

'04763

Futra, 
skórki futerkowe surowe, wypra­
wione, kupuje dobrze płacę — 
Wiśniewski, Gdynia, Swięłojań- 
ska36. (04944

Ul WOLNE POSADY 1||

Starsza 
samodzielna pomoc domowa do 
wszelkich prac domowych po- _ -------------
trzebna. Bydgoszcz, Jagiellońska ‘ nia-Kawiarnia 
37. Restauracja. (3369 chów.

Studniarze
do zapuszczania studzien kopa­
nych potrzebni. „Hydrodźwig", 
Bydgoszcz, Al. 1 Maja 86. (3380

Uczeń
piekarski potrzebny. Jan Hojka, 
Bydgoszcz, Aleje 1 Maja 117.

3368 

IlllllllllllllllllllllllllllllllllllllilP

wykwalifikowanej możliwie w 
dziale zbożowo-młynarskim 

poszukują
» Młyny „Społem"
K Starogard - Gdański

llllllllllllllllllllllllllllllllllllllli

Czeladnik 
piekarski oraz pomoc domowa 
z gotowaniem potrzebni. Piekar.

i Fręckowski Czlu- 
(3382

Okręgowy

Urząd Likwidacyjny w Bydgosz. 
czy poszukuje dwie wykwalifiko­
wane maszynistki. Podanie wraz 
z życiorysem należy składać oso­
biście w Oddziale Osobowym 
Aleje 1 Maja 62 — IV p. pokój 
Nr 46. (05150

humor iiHiiiihiiiiiiiiiNiiiiiiiiiiiyiiiiiiiii
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Żebrak nowoczesny.

— Dziękuję za chleb, 
lecz czy przypadkiem nie 
miataby pani trochę ben­
zyny?

(La Presse).

Tech, dentystyczny 
poszukuje posady od zaraz. O- 
ferły IKP Bydgoszcz pod „3381*% 

3381

H | MATRYMONIALNE |

Blondynka.
przystojna, wartościowa — po®, 
na lekarza, inżyniera, przemysłów 
ca. Cel matrymonialny. Oferty, 
Warszawa I, Poste-resfante „672" 

05086

„Jak zawrzeć
małżeństwo doskonałe"? Konce­
sjonowana Poznańska Agencja 
Matrymonialna informuje „Biuto. 
łynie Matrymonialnym". — Załą­
czyć 3 znaczki. Poznań, skrytka 
226. (4759

Romoź
zniszczonej Warszawie

REDAKCJA 1 ADMINISTR Bydgoszcz Marsz Focha 20 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ T PRENUMERATY

W BYDGOSZCZY
(ii Jagiellońska 2 (Pod Arkadami) - Telefon 24-29 
Za niedoręczenle pisma spowodowane wyższą silą nie 
odpowiadamy Rękopisów niezamówionycb Redakcja 
nie zwraca Za dział ogłoszeniowy Red nie odpowiada

ODDZIAŁY ..ILUSTR KURIERA POLSKIEGO" W WIELKICH MIASTACH POLSKI 
PODODDZIAŁY W WIĘKSZYCH MIASTACH, AGENTURY NA PROWINCJI 

DLA POSZCZEGÓLNYCH ZIEM POLSKI ODRĘBNE WYDANIA JKP- 
WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW- 

BYDGOSZCZ UL MARSZ FOCHA 20 — TEL. 83-41 I 83-42

OGŁOSZENIA, drobne po 2.5 z za słowo Poszukiwanie 
pracy 15 a u sfowo Minimalna opiata za 10 słów Tłusty 

druk l009/» drożej
Ogłoszenia milimetr w tekście od 60—145 zl za tekstem 

25—60 zł, nekrologi od 20—100 a za 1 mm Niedziele 
’ święta 8C‘/« dreżej Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń 

administracja nie odpowiada

Czcionki i tłok: Drukarnia Polska Spółdzielfii Wydawniczej „ZRYW** w Bydgoszczy, ał. Marsz. Focha 18 — telefon 18-99. E-488/ód


